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Kongres Eucharystyczny w Chełmie lubelskim
Kongresy Eucharystyczni są gło­

sem rozumu i serca ludzkiego, 
stwierdzającym publicznie zwycięs­
two wiary rozumnej i czującej. 
Zapoczątkowane względnie późno, 
bo dopiero w siódmem dziesięcio­
leciu dziewiętnastego wieku, zyska­
ły odrazu ogromny rozgłos i stały 
się powszechnym objawem kultu 
Eucharystii.

Kongresy Eucharystyczne skupia­
ją w sobie albo przedstawicieli 
wszystkich narodów katolickich i 
są to wtedy kongresy międzynaro­
dowe, albo też dają wyraz wiary 
jednego narodu i są to kongresy 
krajowe, W miarę potrzeby częst­
szych objawów czci Eucharystji 
odbywają się na terenie jednego 
kraju Kongresy diecezjalne, a dalej 
regjonalne. Przejawia się w tem 
nieieprzeczone zwycięstwo Prawdy 
Jedynej i Odwiecznej, zwycięstwo 
w umysłach i sercach najpierw 
jednostek, potem narodów, wresz­
cie całego świata- Zwycięstwo to 
zaś jest jednam z tych, które do­
magają się ujawnienia i uwidocz­
nienia publicznego, w obliczu i na 
oczach bezwzględnie całego świa­
ta, ujawnienia s najwyższą rado­
ścią, dumą, a jednocześnie odwagą 
i powagą.

— Polska, jako kraj wybitnie ka­
tolicki, ma już wiele kongresów 
Eucb„ zapisanych w ostatniej do­
bie swego życia katolickiego.

W  roku 1934, azyli w roku bie­
żącym w dniach 8—9 września od­
będzie się regjonalny Kongres 
Eucharystyczny w Chełmie lu­
belskim. Wezmą w nim udsiał po­
wiaty: miejscowy, hrubieszowski, 
krasnystawskl, lubelski, tomaszo­
wski, zamojski, lubomelski, włe- 
dawskt.

Istnieją dwie okoliezneści, pod­
nosząco wielkość tego Kongresu 
i nadające mu specjalny charakter. 
Rok bieżący jest rokiem Jubileu­
szowym. datą, pełną ważności 1 
powagi, dlatego też stanie się on 
tłem na kftórem Kongres Eucha­
rystyczny w Chełmie nabiera od­
rębnej barwy i plastyki. Jest to 
niezmiernie szczęśliwa okoliczność 
i nietylko szczęśliwa, ale także 
pełna symbolu. Symbolicznem bo­
wiem wydaje się (i tu jest ta druga 
okoliczność), że w roku Jubileu­
szowym odbędzie się Kongres 
Eucharystyczny także i na ziemi 
chełmskiej, i źs ów Kongres będzie 
maftifestem wlery bohaterskiego i 
wiernego Kościołowi ludu chełm­
skiego. Słusznie tej ziemi ten 
zaszczyt się należy, bo jak dawniej 
przypadło jej w udziale płacić 
krwią za wyznania wiary, tak o- 
becnle niech jej będzie wolno 
wyznać publicznie swą wiarę w 
wyjątkowym, niezmiernie dostoj­
nym roku Jubileuszowym. Chełm

to rozumie i pełen przejęcia gotu­
je się do zbliżającej się wielkiej 
1 ważnej chwili.

Na czernie polega to przejęcie 
się i rozumienie chwili?

Polega ono na rozumieniu sa­
mej istoty Kongresu Eucharysty­
cznego.

Kongres 
nierównie 
szem niż

Eucharystyczny jest 
czemś większem i głęb- 
tylko zorganizowanie 

uroczystości zewnętrznych, istotą 
jego jest samo wnętrze, a więc to,

co pórusza i kieruje akcją ze­
wnętrzną, Istotą jego, jego wnę­
trzem jest duch wiary, opartej na 
rozumie i w nim mającej swe 
źródło, Owa rozumna wiara jest 
najpoważniejszym czynnikiem, któ­
remu się zawdzięcza odnalezienie 
i zachowanie Jedynej Prawdy nie­
skażonej i w całości. Kongres Eu­
charystyczny jest więc głośnym i 
śmiałym manifestem, w którym 
wiara składa hołd Prawdzie. Ale 
wiara nie jest czemś martwem, jej
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I IDZIE BARANEK BOŻY...i I

O zwało się cic\)a wołanie Więźnia Miłości, wezwanie ciche 
a przynaglające z Tabernaculum, z miejsca Najświęłrzej Taje• 
mnicy. „

Ozwało się ku nam wołanie, byśmy wyszli na spotkanie 
Najpotężniejszego...

/ przedarł się ten głos do serc ludikicht przeniknął je, 
rozpalił, rozbudził tęsknotę.—

Niegdyś, przed wiekami, brzmiał nad brzegami rzeki Jorda­
nu głos Jana, zwiastujący dobrą Nowinę i wołający radośnie:
„Oto idzie Baranek Boży!*.

Dziś słyszymy jakoby ten sam głos Janowy, słyszymy, go, 
jak przetrwawszy wieki,głosi z tą samą siłą i prawdą pośród rozle­
głych poi nadbużańskicb radosną nowinę: „Oto idzie Baranek Boży!*

Idzie Baranek...
Wyszedł z Tabernakulum, wyszedł za świątyń i idzie przez po­

la, szumiąca dojrzałym kłosem, rozśpiewane radosną pieśnią życia.
Kłoni tAu się do stóp żywa fąla pszeniczna a On, Dawca 

życia Obejmuje wszystko spojrzeniem miłości, błogosławi . . . i  
przyzywa ku sobie.

Pan chce, byśmy przyszli do Jego stóp, jak te zboża t 
kwiaty, byśmy przed niebem i ziemią miłość mu naszą i wiąrę 
wyznali, byśmy uderzyli w zgodny ton pieśni pochwalnych tak, 
jak śpiewają Mu codzień Jego ptaki Niebieskie.

Zboża chylą się prZed Nim, ptaki śpiewają i chwalą.
A ludzie?
Serca ludzkie, w których wszczepiona miłość i pragnienie 

Boga dojrzewają już w słońcu Boskiej miłości.
Nie pozostają one głuche na głos wołający, ale zbiegną się 

razem i uczczą Pana triumfalnym hymnem Wiary Nadziej i iMiłości,
Do którychża to bowiem serc zawołał Pan?
Oto do potomków tycb, którzy za Chrystusa ongiś cierpieli 

i kreW swą dawali,
Dziś oni już wolni politycznie, ale rato wciąż w niewoli 

trosk, smutków i cierpień.
Prseto zgromadzą się w dzień Kongresu Eucharystycznego, 

by raz jeszcze, z całej duszy podziękować za wolność, a w swycb 
troskach codziennych w Bogu zndleżć siłę radość i krzepkość. 

Czeka Pan, by pobłogosławić...
Radują się serca, że usłyszały głos Boży i w zbożnem 

skupieniu gotują się do mających się odbyć uroczystości.
Wre cicha praca przygotowawcza, w sercach ludzkich pali 

się wiara równym i jasnym płomieniem.
Oto zbliża się święto triumfu tej wiary.
Zbliża się święto Wiary, która przez dziewiętnaście wie­

ków wiodła ludzkbść pewnie i bezpiecznie wśród uroków i burz, 
wśród błędów i trwóg.

Teraz wiara ucbyli zasłony, kryjącej jej oblicze i okaże je 
zwycięskiem, mocnem, nieugiętem,

Teraz otworzą s’ę wnętrza serc ludzkich, a w ich głębinach 
zabłyśnie światło lampki wieczystej, płonącej przed ' ołtarzem 
Boskiej Miłości.

Ku tym to sercom idzie Pón.
Idzie Pan z miłością do naszych sero, gdzie zbudował 

swoje Tabernaculum — w nieb chce się zamknąć i spocząć 
i pozostać no zawsze,

Idzie Pan,..
Otwórzmy serc o!

rola i powaga nie kończy się 
wraz z odkryciem Prawdy i złoże­
niem Jej hełdu, Wiera bowiem 
jest czynnikiem twórczym, życio­
dajnym. Wiara jest życiem duszy, 
a życie duszy jest dopiero pełnem 
człowieczeństwem, pełnią życią wo- 
góle. Stąd wynika, że Kongres 
Eucharystyczny, to nie coś, co 
jest wyrwanem z życie, co jest po­
za życiem lecz jest on samem ży­
ciem, jego najrealniejszym przeja­
wem.

Chrystus Eucharystyczny przeni­
ka wszystkie dziedziny życia ludz­
kiego, a więc polityczne, społecz­
ne. ekonomiczne, kulturalne, on 
wiąże s ię  z n i e m i  niewi- 
docznemi, lecz mocneml nićmi. 
— Łatwo daje się to spostrzec 
każdemu, kto choć na chwilę za­
głębi się w te myśli.

Zaś Kongres Eucharystyczny 
jak z jednej strony ma na celu 
zamanifestowanie publicznie wiąry 
I oddanie hołdu Prawdzie, tak z 
drugiej strony celem jego jest 
odrodzenie ducha ludzkiego,

1 nie jest to frazes tylko. Naj­
lepszym tego dowodem jest fakt, 
że z łona eamego społeczeństwa 
odzywają się już głosy, dopomina­
jące alę o „sekcję odrodzenia du­
cha".

Pozostaje teraz zagadnienie, w 
jaki sposób Kongres Eucharystycz­
ny ma aię przyczynić do odrodze­
nia dueha. Rzecz jasna, że odro­
dzenie te nie nastąpi naakutek 
uczestnictwa, ale tylko zewnętrzne­
go, w Kongresie. Duch jest głębią, 
a głębię, tylko głębią wypełnić 
może. Duch odnajdzie w Kongre­
sie tę drugą głębię, którą jest Bóg. 
1 jeśli duch potrafi, jeśli zdobędzie 
się na to, by wyjść na powitanie 
Prawdy, by złożyć Jej hołd należ­
ny, płynący z wiary, jeżeli zechce 
ajednoczyd się z Prawdą I żyć 
dalej w duchu tej Prawdy — wte­
dy nastąpi jego odrodzenie. A to 
jest konieczne. Ważną jest świa­
domość potrzeby odrodzenia, ale 
nierównie ważniejszą pewność, że 
tylko w Chrystusie jest odrodzenie 
człowieka.

Kongres więc jest niezastąpioną 
niczem okazją do umocnienia ży­
ciodajnej wiary, śmiałego jej wy- 
zdanla i ukorzenia się człowieka 
przed Bogiem poto tylko, by pow­
stać wielkim i stawąć się coraz 
większym.

Publiczne wyznanie wiary, hołd 
złożony publicznie Eucharystji w 
czasie Kong esu napełni mocą i 
odrodzi dusze pragnące odrodzenie. 
Ale nietylko to. Bowiem widok tej 
manifestacji, śmiała postawa wier­
nych pociągnie dusze słabe i chwiej­
ne i te wszystkie, którym nietyle 
brak dobrej woli, ile odwagi i priy 
kładu.

KONGRES —
MOBILIZACJA WIERNYCH
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Region Chełmski no spotkanie Boga Utajonego
liobożeństtóo Rn czci llal$ifllets?egoSakramentu

Jedną z najpiękniejszych części ne. Porządek ich ustaliła w żary* 
Kongresu Eucharystycznego, wzno* sie Sekcja Liturgiczne, która epra- 
ezącą dusze ku Bogu, a schylającą cowuje również porządek triumfal- 
kornie człowieka przed Wielką Ta- nego pochodu z Chrystusem Uta- 
jemnicą i Miłosierdziem Stwórcy, jo nym. 
będą Nabożeństwa i Adoracje noc-

Chóry Spleenem przy procy
„Kto śpiewa — ten dwa razy się 

modli.* To też dziedziną śpiewów 
na Kongresie w pracach przygoto­
wawczych obejmuje coraz szersze 
kręgi. Sekcja muzyczna potrafiła 
natchnąć zapałem do pracy miej­
scowe 1 okoliczne chóry, które 
wzmacniają I powiększają swoje 
zastępy. W opracowaniu znajdują 
się utwory, mające być w czasie 
Kongresu transmitowane przez Pol­
skie Radio. W czasie uroczystej 
Akądamjł Kongresowej odśpiewa­

ne zostaną pieśni solowe i chó­
ralne oraz odegrany przez orkie­
strę symfoniczną koncert muzyki 
religijnej. Wierni zaczynają ćwi­
czyć chóralnie po Świątyniach ple­
śni eucharystyczne.

Obowiązkiem katolickim wszyst­
kich, pragnących godnie wziąć 
udział w Kongresie jest zapozna­
nie się z treścią śpiewnika eucha­
rystycznego, który niebawem bę- 
dile do nabycia.

Calu Polska s ie  już o Kongresie 
E H t h n y s t y y n y m .

Wielkie dzieło winno dla przykła­
du 1 zachęty wielki mleć rozgłos. 
Nie dla chwały własnej, lecz ku 
chwale Najwyższego, który kieruje 
sercem i umysłem ludzi. To też 
Sekcja propagandowo prasowa ob­
wieściła Polsce całej o mającym 
się odbyć Kongresit.Nieomal wszyst­
kie pisma codzienne, tygodniki i 
miesięczniki zamieszczą komunika­
ty i artykuły, mające na celu przy­
gotować społeczeństwo do godne­
go wzięcia udziału w Kongresie. 
Propaganda słowem żywem zna­
lazła gorliwych i przygotowanych 
wykonawców w długiej liście pre­
legentów, którzy wygłoszą szereg

odczytów w powiecie chełmskim I 
powiatach sąsiednich. Sekcja prze­
myślała również szereg wydawnictw 
jak: Śpiewnik Eucharystyczny, afi­
sze, ulotki, plakaty, odezwy i wre­
szcie pismo „Eucharystyczny Kon­
gres Regjo»alny w Chełmie," obej­
mujące treścią, w czterech zeszy­
tach eawarte, sprawy pogłębiające 
ducha, uszlachetniające serca, grun­
tujące pojęcia etyki i moralności 
katolickiej.

Obowiązkiem wszystkich wier­
nych jest przyjść s pomocą wspom­
nianej Sekcji przez szykowanie 
dróg Panu, utajonemu w Przenaj­
świętszym Sakramencie Ołtarza.

Polskie Roiło rozgłosi CRwłe 
Olejonego no Kongresie

Dyrekcje Polskiego Radja podob- orAz Chrystusa Utajonego przyrze- 
nie jak w latach poprzednich na kła transmitować Nabożeństwa na 
Święto Ziemi Chełmskiej, i w tym c a ł ą  P o l s k ę ,  
roku na uroczystości Marjańskie

Zniżki kolejowe no Kongres 
Euchorgsigtzng

Wszczęte starania Sekcji Organi­
zacyjnej o daleko idące zniżki dla 
uczestników Kongresu spotkały się 
z życzliwem przyjęciem w Radom­
skiej Dyrekcji P. P. K. oraz Mini­
sterstwa Komunikacji. Spodziewać 
się należy, że na linjech:
Kowel — Chełm 
Włodawa — Chełm,

Lublin Chełm,
Hruble.zów I Zawada_ Chełm 
Bełżec |
puszczane będą nadzwyczajne po­
ciągi w godzinach najdogodniej­
szych dla publiczności, ®by za 
niską opłatą mogła być przewie­
ziona na uroczystości Kongresowe.

Chełm szykuje sie no gościnne przyjęcie 
uczestników Kongresu

Stkcja Kwaterunkowa Komitetu 
rozwinęła energiczną działalność, 
by zapewnić uczestnikom Kongre­
su wygodne pomieszczenia. Nie 
wolno pominąć milczeniem życzli­
wego i pełnego zrozumienie usto­
sunkowania się społeczeństwa mia­
sta Chełma do realizowania zagad­
nień, podjętych przez Sekcję. Po­
szczególne osoby masowo bezinte­
resownie zaofiarowują u siebie 
noclegi dla przyjezdnych. Na spec

jalrte podkreślenie zasługuje ofiar­
ny czyn naszych władz Kolejowych 
które zaofiarowały na kwatery nie- 
zamieszkane budynki Dyrekcji Ko­
lejowej. Lista uzyskanych kwater i  
dnia na dzień wzrasta. Figurujące 
na niej nazwiska świadczą o zmo­
bilizowanej armji Chrystusowej, gło­
szącej nietylko słowem ąle i czy­
nem cześć Bogu Uiajonemu, Niech 
więc za ich przykładem pośpieszy 
reszta ludzi dobrej woli.

(Dtelkie M eto
Każdą uroczystą chwilę przeży­

wa miasto w odświętne strojąc się 
szaty. I słusznie. Uroczystościom 
bowiem towarzyszyć zwykły cele 
wzniosłe 1 wielkie myśli przewod­
nie. A cóż dopiero mówić o zbli­
żającej się szybkiemi krokami cza­
su wielkiej uroczystości ku czci 
Chrystusa Utajonego? Jakież szaty 
miasta godnie uczcić zdołają tą 
chwilę. Czyńmy jednak wszystko, 
by wygląd zewnętrzny miasta, jego 
schludne ulice, odnowione domy,

naszego miasta
parkany, bramy, chodniki, balkony 
wystawy, słowem wszystko świad­
czyło, że Bóg, który w dniu Swym 
zstąpi do czystych sero ludzkich* 
przejdzie triumfalnie wśród czys­
tych murów miasta.

Tę ciężką pracę przygotowawczą 
do nadania miastu należytego 1 za­
razem uroczystego wyglądu, podję­
ła Sekcja dekoracyjno-porządkewa, 
pełniąc z poświęceniem swe trud* 
ne zadanie.

Musimy przyjść jej z pomocą..

GOK 0) BON -  BÓG 61 DON
Niemałą troską Sekcji Aprowiza- 

cyjno-sanitarnej są obie sprawy, 
wynikające % samego tytułu Sekcji. 
Jednak i w tym wypadku społe­
czeństwo przychodzi z pomocą. 
Ziemianie, podtrzymując * tradycje 
polskich dworów, zaofiarowali pro­
dukty, byle nakarmić tych, co po 
karmę dla ducha na Kongres prźy- 
jadą. Prócz tego obiecano jeszcze 
i słomę na noclegi, Oba pułki woj­
ska i szpital wojskowy zadeklaro­
wały tysiące tanich porcji żywnoś­

ciowych dla pielgrzymów, świad 
eząc, że i w armii ChryAtusowef 
idą na przedzie. Związki kupców, 
rzeźnlków, piekarzy zajęły się spra­
wą dostatecznego zaeprowidowa- 
nia miasta w dniach Kongresu. 
Czerwony Krzyż mobilizuje swoje 
Oddziały, szykuje karetki i namio­
ty, by czuwać nad zdrowiem $ 
bezpieczeństwem uczestników Kon­
gresu.

Miasto, jak wielki dom szykuje 
się na przyjęcie spodziewanych 
gości.

P i e n i ł  K o n i
tu ul, Lubelska Nb 55. tel. JNs 53.

Bimo K o n  esu
czynne jest codziennie z wyjątkiem 
niedziel i świąt od godz. 9 do 19 
bez przerwy.______ ____

L o l i  H i e n  j *  £ r r r f z yE
„ECHO* we wtorki, czwartki i so­
boty od godz. 19 do 21, w CHÓ­
RZE PARAFJI MARJACK1EJ we 
wtorki, środy 1 piątki od godziny 
19 do 21,

Osoby uzdolnione w kierunku 
muzycznym proszone są o zgło­
szenie się do współpracy.

Zamojszczyzna i T o m aszo w sK ie?^ -
swój udział w Kongresie. Tamtej­
sza młodzież, starsi i inteligencja 
pragną połączyć się z nami w uro­
czystym akcie oddania hołdu Ta­
jemnicy Ołtarze,

lnholclrio p*r*fje z ambon ogłsstfyLUUulJfllC już wiernym o naszym 
Kongresie. Jedna pielgrzymka z 
Lublina przybędzie pieszo a druga 
pociągiem.

S e liia  K łia tem oK on  T ^ : : kp. T
ców miasta i przedmieść o dalsze 
zaofiarowywanie pomieszczeń dla 
przyjezdnych uszestnlków Kongre­
su (pokoje w domach mieszkal­
nych, miejsca w budynkach chłod­
nych oraz wypożyczanie łóżek). W 
celu spisania mieszkań będą zgła­
szać się delegaci Sekcji, posiada­
jący odpowiednie legitymacje. Zgło­
szenia można składać również bez­
pośrednio w biurze Sekcji Kwate­
runkowej (ul. Lubelska 1, teł. 44 — 
Komitet LOPP,), począwszy od dnia 
12 lipca r.b. w godzinach od 8—12 
i 16—19. Termin najbliższego po­
siedzenia Sekcji jest w poniedzia­
łek, 16 b.m. o godz, 18-ej na Gór­
ce Katedralnej.
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ZI EMI A C H E Ł M S K A
w dniu „Świ ę t a  Mo r z a ”

CHEŁM.
Tegoroczny obchód Święta Mo­

rza rozpoczął się w Chełmie sy­
gnałem syren parowozowych i fa­
brycznych, które w dniu 28 czer­
wca o godz. 17 oznajmiły miastu 
rdzpoczęeie uroczystości,

O tejże godzinie wyruszyły do 
miasta i przeszły jego ulicami 
capstrzyki orkiestr 7 pp. Leg. i
K.P.W. w asyście oddziałów pie* 
szych i konnych.

Jednocześnie wyjechał z remizy 
Miejscowej Straży Pożarnej sa­
mochód, udekorowany jako okręt 
wojenny, nazwany i m i e n i e m  
„F.O.M." pod którego znakiem 
święciliśmy w całej Polsce dzień 
„Święta Morza-"

Gustownie przystrojony bandera­
mi L.M.1 K.oraz sygnałówkami okręt 
wywołał zrozumiałą sensację wśród 
licznie na ulicach zgromadzonej 
publiczności, do której z pokładu 
wygłaszał propagandowe hasło au­
tentyczny marynarz polski.

O godzinie 17 m. 45 capstrzyki 
ustawiły się na dziedzińcu przed 
Starostwem, gdzie ód oddziałów 
odebrali raport zastępca starosty 
p. Tadeusz lllukiewics i w za­
stępstwie komendanta garnizonu 
p. mjr. Meisner.

Po raporcie odbyło się uroczysto 
podniesienie na maszt bandery, 
poprzedzone okolicznościowem 
przemówieniem przewodniczącego 
Komitetu p. Cyprjana Odorkiewi- 
csa.

O godz. 20 m. 45 na kąpielisku 
P.W. i W F. odbyła się wielka za­
bawa publiczna p.t. „Noc Gdyńska".

Pięknie przybrane lampjonami 
ze znakami L.M. i K. kąpielisko 
zgromadziło u siebie w ten wie­
czór około 900 osób, którym na­
stroju „morskiego" dodawała zbu­
dowana przez Komitet „latarnie 
morska" 15 metrów wysoka.

Sympatyczna impreza rozpoczęła 
się odegraniem z balkonu „latarni" 
capstrzyku Marynarki Wojennej, 
po którym odbyło się symboliczne 
poświęcenie kajaków wodą morską, 
dokonąna przez p. zastępcę staro­
sty lllukiewiczs: który prźy tej 
okazji wygłosił krótkie przemówie­
nie.

Po przemówieniu prezesa Komi­
tetu p. Cyprjana Odorkiewicza za- 
kończonem wezwaniem do zbiórki 
na F.O.M. i okrzykiem na cześć 
Marynarki Wojennej, orkiestra 
7 p.p. Leg., odegrała Hymn Naro­
dowy, poczem chór T-wa „Lutnia" 
odśpiewał pieśń Nowowiejskiego 
p.t. „Nasz Bałtyk".

Następnie odbył się koncert 
orkiestry 7 p.p. Leg. pod kiero­
wnictwem kapelmistrza pana po­
rucznika Z. Siebena oraz koncert 
chóru „Lutni" pod batutą p, Fran­
ciszka Suchonie.

Po części koncertowej rozpo­
częły się na specjalnie przygoto- 
wanem podjum oraz w szatni pły­
walni tańce przy dźwiękach or­
kiestry 7 p,p. Leg. i na tle wspa­
niałych ogni sztucznych, palonych 
pod kierownictwem p. kpt. Zawita­
ją z 2 p.a c.

W piątek dnia 29 czerwca uro­
czystość zaczęła się odegraniem 
pobudki z auta okrętu, które o 
godz. 7 rano przejechało ulicami 
miasta.

O godz. 9 m. 30 zostały odpra­
wione nabożeństwa w świątyniach

wszystkich wyznań, a o godz. 10 
rozpoczęła się uroczysta msza 
św. połowa przed Kościołem Ro­
zesłania Apostołów, poprzedzona 
raportem, odebranym przei Ko­
mendanta Garnizonu p. płk, Kreissa 
oraz podniesieniem bandery.

Po nabożeństwie piękne kazanie 
okolicznościowe wygłosił ks. ppłk. 
Stanisław Warchaiowski.

Powszechną uwagę zwracała de­
koracja kościoła w formie olbrzy­
miego krzyża, którego podstawę 
stanowiła kotwica, od której ro­
zchodziły się dwa sznury z sygna­
łówkami.

Barwna i efektowną grupą wy­
różniał się oddział dyrekcyjny
L. M. i K. z oddziałem dzieci 
przybranych w kostjumy mary­
narskie, niosących artystycznie 
wykonany medal pancernika i 
liczne transparenty z hasłami 
L.M. i K. i F.O.M,

Mimo bardzo niedogodnego dla 
urządzenia tego rodzaju uroczy­
stości czasu (wakacje) i pewnych 
drobnych niedociągnięć organiza­
cyjnych, jak np. odmówienie w 
ostatniej chwili przez K.P.W. or­
kiestry, wskutek czego nie odbył 
się po nabożeństwie pochód pro­
pagandowy i zgromadzenie publi­
czne z przemówieniami. — Święto 
Morza w Chełmie odbyło się w 
sposób uroczysty i hasła L.M. i K. 
oraz hasła F.O.M, znalazły wła­
ściwy oddźwięk w społeczeństwie, 
czego dowodem jest choćby dość 
poważny sukces pięniężny Komi­
tetu.

Na specjalne podkreślenie za­
sługuje praca Sekretarki Zarządu 
Pow, L.M. i K, pani Haliny Szybo- 
wiczowej i pana Feliksa Tołwiń­
skiego, którzy z pałnem poświęce­
niem oddąli się pracy przygoto­
wawczej, a w czasie obchodu 
Święta Morrą byli oboje źródłem 
niewyczerpanej inicjatywy i łącz­
ności poszczególnych ekcyj Ko­
mitetu.

O lcM ec.
Drugi rok gmina Olchowiec uro­

czyście obchodzi „Święto Morza" 
w dniu 29 czerwca.

W przeddzień święta— cały dzień 
na piecu przed budynkiem Urzędu 
Gminy robiono przygotowania: pro­
wizoryczne ogrodzenie placu z od* 
pówiednią bramą, a naokoło obsa­
dzono zlelonemi drzewkami; po­
środku ułożono podłogę dla ta­
necznej zabawy.

W dzień 29 czerwca pobliskie 
zabudowania Urzędu Gminnego 
przybrane różnokolorowemi bar- 
wnemi chorągiewkami.

O godz, 2 przybyły 2 orkiestry 
I Iudnoś* z okolicznych wiosek. 
Wójt gminy, St. Gnatowski, powi­
tał zebranych, i w dłuższem prze­
mówieniu zaznajomił zebranych o 
celu i znaczeniu „Święta Morza", 
wzywając zebranych do składania 
drobnych ofiar na F.O.M,

Następnie przemawiał obywatel 
Dymitry Stepaniuk przedstawił ze­
branym historję Morza Polskiego, 
jego dzieje od roku 1920 i do chwi­
li obecnej; rozwój portu Gdyni 
oraz jego znaczenie dla Państwa 
z punktu widzenia gospodarczego 
i politycznego. Bardzo ładnie i o* 
brązowo powiedział p. Stepaniuk 
o zaślubinach Morza w dniu 
10 lutego 1920 r. za co był nagro­

dzony hucinenri oklaskami.
Po p r z e m ó w i e n i a c h  or­

kiestry odegrały hymn narodowy, 
poczem ucz. Halina Dziewulska 
deklamowała ładny okolicznościo­
wy wiersz,

Wieczorową porą dla młodzieży 
urządzono taneczną zabawę.

Nastrój był bardzo miły, be 
„Święto Morza" jest najulubień- 
szem świętem.

Do obchodu „Święta Morza" 
najwięcej starań przyłożyli p.p, 
St, Gnatowski, M. Szram, St. Szo- 
da, J. Dziewulski, D. Stepaniuk 
i W. Rybiński.

Czysty dochód około 25 zł. 
przesłano na F O.M.

Uczestnik.

P a w ł o m
W dniu 29 czerwca br. odbył 

się uroczysty obchód Święta Morza 
we wsi Kanie. Uroczystość rozpo­
częto Mszą Św. odprawioną w miej­
scowym kośjfele. Po nabożeństwie 
organizacje z całej gminy prze­
maszerowały w porządku: Strzelec 
straże ogniowe, Koło Młodzieży, 
handerja krakusów i  majątku Kia, 
sne, dzieci szkolne.

Po przybyciu organizacji 1 bardzo 
licznej publiczności na Błonia, gdzie 
ustawiono ładnie udekorowaną try­
bunę, Wójt gminy Jan Zborowski, 
jako Przewodniczący Komitetu 
przywitał zebranych podkreślając 
zrozumienie akcji Święta Morza i 
udzielił głosu p. Józefowi Kisielew­
skiemu. nauczycielowi szkoły Kra­
sne, który w dostępny i przekony­
wujący sposób zapoznał zebranych 
i  zadaniami gospodarczemi i obro- 
nnemi oraz z celem L. M, i K.

Z kolei zabrał głos gospodarz ze 
wsi Borowica Michał Stachański, 
który swem historyeznem przemó- 
wieńiem wzruszył słuchające tłumy 
publiczności.

Na zakończenie chór dzieci szko­
lnych zaśpiewał „Hymn do Bałtyku, 
i „Jak szumi Bałtyk" a orkiestra 
odegrała Pierwszą Brygadę, poczem 
odbyła się defilada, którą odebrali 
Wójt gminy i Prezes L. M, i K, p. 
Blaim Ludwik. Po defiladzie uro­
czystość zakończono.

B.

D o t a h u s K
Nabożeństwo w kościele r k. 

w Dorohusku, cerkwi praw. w 
Berdyszczaoh i w kantoracie ew. 
aug. w Teosinie. Celebrowali: 
ks. Szyszko, ks. praw. Kikieć i 
ks, pastor Matz.

Pochód ogólny przy 3 orkiest­
rach. Utworzyły go 3 pochody 
przybyłe na czele z orkiestrami- 
z Turki, Teosina i Dorohuska. W 
pochodzie wzięły udział wszystkie 
organizacje, delegacje szkół i lud­
ność z terenu gminy. Pochód liczył 
ponad 5000 osób.

Z orkiestr, które wzięły udział 
w uroczystości, 2 grały honorowo. 
Pochód upiększały niesione przez 
organizacje i delegacje duże flagi 
L-M, i K. w ilości 20 i sztandary 
organizacyj.

Pochód wyruszył z ul. Koście!- 
nej z Dorohuska nad rzekę Bug, 
przebywając około 3 kl. drogi przez 
os. Dordhusk i Berdyszcie.

Nad Bugiem odbvło się: 
Podniesienie flagi L.M. i K. na 
maszt przy równocźesne® odegra- 
aia hejnału morskiego, święceni* 
wodv—w obrż. r. k. - ks. Szyszko, 
w obrz. praw. - ks, Kikiec. Prze­
mówienie okolicznościowe wygło­
sił p. Gołąb Jan, pozatem puszcza­
nie wianków, zawody strzeleckie, 
pływackie, wioślarskie i inne o na­
grody przechodnie.

Wieczorsm-przedstawienie teatral­
ne w sali Domu Ludowego.

Zebrano na F.O.M, z kwesty uli­
cznej, bufetu, przedstawienia i in. - 
-netto 112 zł, 18 gr.
REJOWIEC

Co roku „Święto Morza" w Re­
jowcu jest obchodzony Uroczyście 
Zorganizowany Komitet Wykonaw­
czy „Święta Morza" pod prze­
wodnictwem p. Fr. Zytkiewicza, 
vice dyrektora Cukrowni Rejowiec 
przy udziale pp. St. Majewskiego,
J. Najdy. J. Sztaby, F, Turewicze, 
skarbnika S. Siedleckiego i sekre­
tarza J. Sapiehy, wykazał dużo 
umiejętności i energji w zorgani­
zowaniu tegorocznego obchodu 
„Święta Morza". Komitet zaprosił 
do wzięcie udziału w obchodzie 
całe społeczeństwo gminy Rejo­
wiec.

Należy zaznaczyć, że pracownik 
Cementowni „Ftrley" p. Dyner źre­
bił własnym kosztem model okrętu 
i dwa ubrania marynarskie dl® 
„Święta Morza".

W uznaniu obywatelskiego czy­
nu p. Dynera — Komitet uchwalił 
wyrazić mu podziękowanie.

Dnia 28 czerwca wieczorem od 
był się capstrzyk, Po południu 29 
czerwca odbyło się poświęcenie wo­
dy na stawie Dominium Rejowiec 
i zabawa leśna.

ęzysty dochód »Swięta Morza" 
w sumie z ł  443 .55  przeznaczony 
został na Fundusz Obrony Mor­
skiej.

Obchód Święta Morza w Hrubieszowie.
Tegoroczne Święto Morza w 

Hrubieszowie obchodzono niezwy 
kle uroczyście. Już w godzinach 
popołudniowych dnia 28 czerwca 
br. Hrubieszów przybrał uroczysty 
wygląd. Z domów powiewały flagi 
państwowe i chorągwie L.M. i K,, 
na głównych ulicach miasta roz­
wieszone zostały transparenty, 
głoszące hasła Obrony Morza 
Polskiego. O godzinie 20 minut 30 
odbył się capstrzyk orkiestr, oraz 
rozwinął się pochód organizacyj, 
który przeszedł ulicami miasta ku 
pływalni Ligi Morskiej i Koionjalnej 
nad Huczwą. Cała przystań L.M. i K.

była wspaniale udekorowana I ulfu- 
minowana setkami lampek, co spra­
wiało niezwykle podniosły chara­
kter całej uroczystości. Z chwilą 
ustawienie się na wyznaczonych 
miejscach wojska i organizacyj, na 
dany sygnał, zapłonęły wokół 
brzegów Huciwy ogniska i w ra­
mach obchodu „Święta Morza" 
rozpoczęła się tradycyjna uroczy­
stość wianków na Huszwie, poczem 
pojawił się korowód efektownie 
udekorowanych kajaków i łodzi, 
kołyszących się na rzece. Najwięk­
szą atrakcją była łódź, przedsta­
wiająca statek, a komina którego
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buchały kłęby dymu, a żołnierze 
* 2 p. strto kon., znajdujący się 
na łodzi, przebrani w stroje ma 
rynarskie ze śpiewami kilkakrotnie 
przedefilowali, budząc ogólny en- 
■tuzjasm publiczności.

Huraganowy ogień rakiet zakoń­
czył o godr, 22 m. 30 ten wspa­
niały obchód w dniu czerwca b.r.

W dniu 29 czerwca odbyła się 
'uroczystość „Święta Morza14 na 
'Błoniach, gdzie zebrały się wszy­
stkie organizacje i stowarzyszenia 
s  wojskiem na czele. Raport od 
wojska i organizacyj odebrał Do­
wódca Brygady płk Kulesza i Sta­
ccata Marek. Punktualnie o 10 
■wu 50 rozpoczęła śię Msza św. po­
łowa, w czasie której orkiestrę 
H p.e.k. odegrała pleśni kościelne.

p'o zakończeniu nabożeństwa 
odbyła się uroczystość podniesie- 
ni a bandery l poświęcenia wody 
przy dźwiękach Hymnu Bałtyku, 
%tóry odegrały 2 orkiestry.

Do zebranych tłumów publlcz- 
tneSci wygłosił przemówienie p. In­
spektor W, Greger. Po zakończe­
niu uroczystości na Błoniach po­
chód wojska, organisacyj, dele-

gacyj ruszył w kierunku ul, 3 Maja, 
gdzie odbyła się defilada, którą 
przyjmowali Dowódca Brygady 
płk. Kulesza i starosta Merak.

Dalszy ciąg uroczystości został 
odłożony na dzień 1 lipca t.j. nie­
dzielę. W tym dniu przy pięknej 
pogodzie odbyła się wielka zabawa 
ludowa na stadjonie gimnazjalnym 
pod nazwę „Niedziela Morska nąd 
Huczwą*.

Zabawa obfitowała w cały sze­
reg atrakcyj i imprez. Zawody ka­
jaków, które w międzyczasie odby­
ły się na rzece, wykazały zamiło­
wanie do sportu wodnego wśród 
młodszego pokolenia. Zwycięskiej 
osadzie na 3000 mtr. członkom 
tut. Koła Zw. Rezerwistów ze 
piękny styl zakończonego biegu, 
oraz p. Prostowi na 1000 mtr. 
przyznano nagrody w postaci dy­
plomów*

Zorganizowane imprezy, oraz 
zbiórka uliczne w czasie obchodu 
„Święta Morza” przyniosły czysty 
dochód w sumie zł. 724,05 gr. któ­
ra to suma w całości została prze­
lana na Fundusz Obrony Morskiej.

Od Redakcji.
Z dniem dzisiejszym rozpoczynamy druk szeregu artykułów, po­

święconych Regjonalnemu Kongresowi Eucharystycznemu w Chełmie, 
który w życiu naszego miasta będzie wydarzeniem niezwykłej miary.

im . Mm [ z a m e M e f l o  «i [ h e ł m i e .
W jesieni 1935 roku przypada 

dwudziesta rocznica /stnienie Peń 
otwowego Gimnazjum im. Hetma­
na Stefana Czarnieckiego, która w 
chwili założenia nosiła nazwę 
Szkoły Filologicznej Chełmskiej.

Wobec wielkich reform ustroju 
szkolnictwa polskiego, których rea­
lizacja zmieni dotychczaowe obli­
cze naszej zasłużonej uczelni, na­
suwa się potrzeba zamknięcia mi- 
mienego okresu życia Gimnazjum w 
sposób uroczysty i odpowiadający 
foli, jaką Gimnazjum odegrało w 
-tyciu ziemi Chełmskiej,

Dla zrealizowania jubileuszu i 
przygotowania poszczególnych czę­
ści szeroko zarysowanego progra­
mu,obchodu dwudziestolecia chełm 
sklego Gimnazjum, został w dniu 
10 czerwca r.b. powołany Ty mela­
sowy Komitet Wykonawczy, który 
-W dniu dorocznego Śnięta Szkoły 
odbył swe posiedzenie organizacyj­
ne pod przewodnictwo p. dyrektora 
Tadeusze Dąbrowskiego.

Tymczasowy Komitet Wykonaw­
czy składa się z dziewięciu osób, 
które w dniu 12 b.m. na wniosek 
p. dyr. Dąbrowskiego wyłoniły z 
pośród siebie prezydjumi na prze­
wodniczącego Komitetu wybrano p. 
Cyprjana Odorkiewicza, jednego z 
wychowanków Gimnazjum, a na 
sekretarza p. Łegedę, ucznia 7. kl.

Po d uższej dyskusji ustalono 
program prae Komitetu i dokonano 
rozdziału funkcyj między poszcze­
gólnych członków prezydjum*

Tymczasową sekcję redakcyjną 
stanowią pp. dyr. Dąbrowski dr. 
Teofil Gniazdowski i Cyprjan O- 
dorkiewicz.

Sprawę wydawnictwa pocztówek 
jubileuszowych powierzono p. prof, 
Kazimierzowi Janczykowskiemu.

O szczegółowym programie prac 
Komitetu i jego składzie napiszemy 
w jednym z najbliższych numerów 
„Kroniki*

Sprawozdanie Finansowe
73. loterji zorganizowanej przez Zarząd F.O.M, dnia 29 czerwca 1934 r. 

roe r z e c z  F u n d u s z u  O b ro n y  M o r s k ie j .
D o c h ó d . R o z c h ó d
1. Ze sprzedaży biletów zł. 474,00

R a z e m :  zł. 474,00

"""skarbnik F.O.M.
Gustaw Dekert

1. R-k E. Wołowskiej za 6 obrazów
zł. 150,CO

2. R-k drukarni „Zwierciadło* za
druki zł. 1,00

3. Porto zł. 0,60
4. 10 proc. z wpływów na rzecz Ge­

neralnej Dyrekcji Loterji Państwo­
wej. zł. 47,40

5. Czysty zysk ił. 472.00
__________  R a z e m :  zł. 474,00

Przewodniczący F.O.M.
Stanisław Krawczyk

Zarząd Funduszu Obrony Morskiej W Chełmie składa serdeczne podziękowanie 
baniom  i Panom, którzy datkiem swym przyczynili się do zwiękssenia dochodów na 
ezecz Marynarki Wojennej, a w szczególności Paniom zajętym rożsprzedażą biletów za Ich 
ofiarną pracę.
-Chełm dnia 11 lipca 1934 r.

ZARZĄD FUNDUSZU OBRONY MORSKIEJ 
W CHEŁMIE

Redaktor odpowiedzialny ANTONI PIOTROWSKI

O d A dm inistracji
Ze względów technicznych numer obecny uległ opóźnieniu i uka­

zuje się w dniu dzisiejszym jako numer podwójny.
Numer następny ukaże się również jako podwójny w dniu 29 b. m,

Osobiste
— Tymczasowy prezydent mia­

sta Chełma wyjechał na krótki in- 
lop wypoczynkowy, zastępuje go 
p. Cyprjan OJorkiewicz kierownik 
Wydziału Adm. Zarządu Miejskie­
go. ____

— P. rejent Bukowski długolet­
ni prezes Powiatowego Zarządu 
Związku Strelfeekiego w Chełmie 
przeniesiony został do Pińska na 
stanowisko pisarza hipoteesne- 
8°. ____

— P. Inspektor szkolny Antoni 
Pikuiski prezes Stowarzyszenia 
Krzyjaciól Kultury Polskiej rozpo­
czyna z dniem 15 lipca urlop wy­
poczynkowy.

— Zastępca inspektora szkolne­
go p. Szrajter Władysław przenie­
siony został do Siedlec.

T\ l i s i m  lim itu
na budowę szkół
Z okręgowego Komitetu T-wa 

Popierania Budowy Szkół Pow­
szechnych w Lublinie obwód szkol­
ny chełmski (obejmujący powiaty 
chełmski i włodawski) otrzymał 21 
tysięcy złotych na budowę szkół. 
Pomoc ta umożliwi budowę lub 
dokończenie budowy szkół w miej­
scowościach, którym p. Inspektor 
Szkolny przydzielił następującekwo- 
ty: Brzeżno — 4 tysiące zł., Mi-

chałówka, gm. Turka — 2 ty*., 
Cyców — 2 tys., Stajne — 1 tys. 
Leszczany, gm. Żmudź — 4 tys,, 
Parczew — 4 tys., Włodawa mia­
sto — 2 tys.

Z tego widać, że ofiarny wysiłek 
społeczeństwa na rzesz T-wa Po­
pierania Budowy Szkół Powszech­
nych nie Idzie na marno, skoro je­
den tylko obwód szkolny otrzymał 
z groszowych składek 21 tysięcy 
złotych. Ponieważ do zupełnego 
zaspokojenia potrzeb szkolnictwa 
dużo jeszcze potrzeba, nie należy 
wątpić, że i w dalszym ciągu nikt 
nie będzie skąpił składek choćby 
najskromniejszych na ten cel.

Do akt. Nr. Km. 1!. 172 1933 r.
Obwieszczenie.

Komornik Sądu Grodzkiego w Chełmie, 
11 rewiru Stanisław Stypmski zamieszkały 
w Chełmie ul. Młynarska 7, na mocy art. 
602, 603, 604 K.*P. C, ogłasza, że w dniu 
8 sierpnia 1934 r. o godzinie 10—14 (nie 
później jednak niż w dwie godziny) w maj. 
Dryszczów, gminy Żmudź odbędzie się 
sprzedaż z przetargu publicznego rucho­
mości i składających się z jednego traktoru 
firmy „Titan8 wybuchowego o sile do 
20 H.P. w średnim stanie, ossacownnych na 
łączną sumę 2000 złotych (dwa tysiące zł.) 
na zaspokojenie wierzytelności Banku 
Polskiego, Oddział w Lublinie.

Powyższe ruchomości można oglądać 
pod wskazanym adresem w dniu licytacji.

Chełm, dnia 14 lipca 1934 r.
Komornik:

Stanisław  Stypińskl

GODNIE PRZY JĄ Ć PANA -  
OTO HASŁA AONGRESU

ZARZĄD GMINY W ŻMUDZI Dnia 13 lipca 1914 r,
pow. Chełmski

L. 1/18/29/34

Ogłoszenie przetargu
I. Zarząd gminy w Żmudzi ogłassa niniejszem przetarg nieograni­
czony pisemny na wykonanie budowy 4«ro klasowej murowanej szko­
ły w Leszczanach z wykonaniem w roku bieżącym budowy murów i 
pokrycia dachu blachą wraz z wiązaniem i zamurowaniem futryn z 
własnych materjałów o wymiarach w planach I kosztorysie prżewidsla, 
nych.

Przetarg odbędzie się dnia 30 lipca 1934 roku o godzinie 12 ej w 
południe w lokalu zarządu gminnego w Żmudzi.

Pisemne oferty należy składać najpóźniej do godz. 12-ej dnia 39 
lipca r. b. wkancelarjt Zarządu gminnego w Żmudsi.

Oferty winny zawierać: wypełniony ślepy kosstorys
1) na wykonanie powyższych robót z własnego materjału z po­

daniem cen jednostkowych,
2) Deklarację oferenta z oświadczeniem ii znane mu są ogólne 

warunki dostaw 1 robót ogłoszona w DZ. Woj. Lub, Mi 21 z dnia 
23-V|-1930 r.

3) Dowód wpłaty na Wpłeeone w tu U kasie gminnej wadjum w 
wysokości 5% wartości oferowanych robót i materjałów.

Termin wykonania robót do dnia 1 października 1934 r. Wszelkich 
informaeyj w sprawie przetargu udziela Zarząd gminy codsiennle w 
godzinach urzędowych, a najlepiej co poniedziałki, środy, 1 so­
boty, w*tymża Urzędzie również do nabycia ślepy kosztorys.

Zer/ąd gminy zastrzega sobie prawo dowolnego wyboru oferenta 
dopuszczała ustnego przetargu niezależnie od wysokości saoferowa- 
nej ceny, względnie nleprzyjęcia żadnej oferty.
II. Prócz powyższego ogłaszamy przetarg ną oszalowanie, otynko­
wanie i ogrodzenie 3-kIasowej szkoły w Borysowcu, z własnego mater­
jału, kosztorys można obejrzeć w tutejszym Zarządzie gmin­
nym.
Zalećs się w tej sprawia obejrzenie budynki! na miejscu w Boryso­
wcu.

podajemy, iż gmina dostarczy potrzebną ilość podwód do zwózki 
materjałów jak; materjał drzewny, piasek, wapno 1 glinę, co w ofertach 
należy pominąć.

Przełożony gminy 

Wacław Małdacfrowski
Sekretarz gminy 

A, Łysakowski

Wydawca, STOWARZYSZENIE PRZYJACIÓŁ KULTURY POL- 
y SKIEJ w CHEŁMIE

Tłoczono w drukarni „ZWIERCIADŁO* Chełm, Lubelska Ma 56.


